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w Wilnie w Piątek dnia 25 Lipca v. ,r« i 85o ./fobf.

W  i a d o m o s o i  K r a j o w i .

• S a n k ł P etersb u rg  dnia  16 lipca.
0  w ystaw ie wyrobów rossyyskich , m a ią ceys ię  od-

być  iv M oskwie, w m iesiącu w rześn iu , i 85o r.
N a r  J a śnibysz em u C esarzowi J egomości podo

bało się N 4 у w у z e у potwierdzić przełożenie 
Zwierzchności , izby w rok u bieżącym , 1ЗЗ0 , w 
M o sk w ie , odbyła się wystawa wyrobów rossyy- 
ekich, podobna tey, która miała miejsce w bt~P e
tersb u rg u , roku przeszłego. #

W ystaw a ta zostanie otworzoną 3o wrześ
nia, w domn zgromadzenia szlachty rossyyskiey,
1 będzie trw ała  i miesiąc.

Na tę wystaw^ będą przyięte w yroby w ła
ścicieli fab ryk ,  fabrykantów , rzemieślników i a r 
tystów, całego Państwa Rossyyskiego.

Przyytnowanie w yrobów zacznie się 20 sierp- 
oia, i będzie trw ało  do 20 września, (dla przysy
łanych z mieysc odległych , do 29 września), co- 
dzień, od godziny 9 zrana, do 3 z południa? oprócz 
dni niedzielnych 1 tabelnych, w kencellaryi K.O- 
mite tu , ustanowionego celem urządzenia wysta
wy moskiewskiey, w domu zgromadzenia szlachty 
rossyyskiey. P rzy  rzeczach, do tego ,kom ite tu  przy
syłanych, powinny się znaydować wszystkich a r 
tykułów  spisy, z podpisem przysyłaiącey ie oso
by. Na rzeczy przyięte K.omitet będzie wydawał 
kwity, które, przy zdaniu wyrobów, po skończo
ne у wystawie, zwracają się z rewersem  na otrzy
manie na powrót tych rzeczy.

Ci, którzy w yroby swoie podadzą do w ysta
wy, nie ulegaią, z tego powodu , żadnym gildyy- 
nym powinnościom , ani też opłatom m ieysk im , 
choćby w yroby ich  zostały na wystawie sprze
dane.

Przedaż wszelkiego rodzaju w yrobów na tey 
wystawie iest dozwoloną na podobneyże zasadzie, 
na iakiey dozwoloną była na wystawie saoktpeters- 
bur#kiey , to iest: rzeczy sprzedane powinny zo
stawać na wystawie do czasu iey trwania.

Zpomiędzy właścicieli fabryk, fabrykantów , 
rzemieślników i artystów ci , którzy sami osobi
ście nie mogą być przytomnymi na wystawie, a- 
ui też wysłać do M oskw y  prykaszczy ko w swoich, 
a przytym, nie maią tam swoich kor* spondentów, 
zechcą w yroby swoie przesyłać do <‘inego z m o
skiew skich meklerów b irżow ych, o Zw ierzchno
ści przeznaczonych do p rzy jm ow ania  takowych 
rzeczy *), Ci tneklerowie są obowiązanymi przy
syłane do siebie wyroby p rzy jm ow ać, składać ie 
na wystawie, mieć w ciągu iey dozor pad niemi, 
a po sl- ończoney wystawie, rzeczy niesprzedane 0- 
desłać napowrót ich właścicielom.

W iadomo iuż publiczności, Ie wystawy by- 
naymniey przeznaczonerni nie są wyłącznie dla sa
m ych  w spaniałych tylko w y ro b ó w , błyskotnych 
i służących zbytkowi, ale że i najprostsze, do po
spolitego w z wyczaynem pożyciu używania potrze
bne rzeczy zasługują mieysoa na nich , osobliwie 
za£x wtenczas , gdy z ich dobrocią połączona iest 
takoż mierność ceny. T ak  więc i na wystawie

*)' T y m i rrteklerarni $ą\ Ja n  Siem ienow  fU ch- 
inanow, F edor M ichay łow  Zifotarew', G r z e 
gorz N ik i ty n  Kołczugin i  A n to n i A d a m ó w  
Gizetli. Ci w szyscy m aią swoie ka n to ry  na  
U niku , dokąd też trzeba adressować ta k  li
s ty ; iako i  sam e rzeczy przysyłać*

moskiewskiej, n a jp ro s tsze , na przykład, materye 
półiedwabne i bogate srebro-i-złoto-głowy, sukno 
żołnierskie i zbytkowne szale, proste naczynia gli
niane i porcelłauowe, kunsztownie kolorowane w a
zy, będą ^zarówno $ każde podług swey wartości , 
cenione. W ieyskiego w Rossyi gospodarstwa p ło 
dy, służące za materyały do rękodzieł i f a b ry k ,  
іако to; iedw.łB, wełna, len, pieńka, i t. d., tudzież 
domowego przemysłu wyroby, na przykład; p rzę
dza wszelkiego rodtaiu, koronki, kobierce, i t. p., 
będą przyjmowane do tey wystawy. Rzecz na
der pożądana, iżby się na niey ukazało wiele, przez 
prywatne nawet osoby nowo-wynalezionych ma
chin  i różnych narzędzi, użytecznych przem ysło
wi tak rękodzielniczemu, iako i rolniczemu.

Co się tycze ilości przysyłanych na w y s ta 
wę wyrobów, dozwala eię ich do M oskw y  prze
słać ty le , ile kto uzna potrzebnein , zwłaszcza  ̂
ieźeii kto się namyśli korzystać z w y ż e j  pom ie
cionego prawa wolney przedaźy wyfobów, w cza
sie wystawy. Zresztą, do samey w y s taw y , przy 
którey trzeba unikać ciasnoty , będzie dostatecz
ną niewielka ilość kaldey rzeczy , na przykład  2 
jedwabnych, wełnianych , baw ełnianych i innych 
materyy tkanych , każdego gatunku i koloru , po 
jednym modelu, papieru po iedney rezie i t. d.

Na każdym z wyrobów właścicieli fab ryk  1. 
fabrycznych, z należytym stęplem, przyję tych na 
wystawę, powinna być oznaczoną cena tak fab ry 
czna, iako i cząstkowa, iżby przez to było można 
dokładnie j  sądzić o is to tne j iego wartości.

W ystawnikom wybornieyszych w yrobów , W 
każdym rodzaju, będą przyznane nagrody , stoso
wne do dobroci samych wyrobów, podług wyda
nych dla wystawy sanktpeleraburskiey, N a j w y 
ż e j  potwierdzonych prawideł, w k tó rych  w y ra
żono: za odznaczające się w yroby są przeznaczo
ne nagrody: 1) M ed a le  pochw alne , umyślnie na 
to wybite, zło te  i  srebrne; 2) Publiczne pochw a - 
ł y  i  u znan ie  za  dobrey w opisie wystawy; 3) N a 
grody p ie n ię ż n e , za przew yborne w yroby domo
wych zakładów , lub rzem ieśln ikom , podług do
strzeżenia przez Radę rękodzielniczą. M inister 
Skarbu, rozpatrzy wszy tey Rady przełożenie wzglę
dem nag ró d ,  wespół ze swoiera zdaniem sk ła 
da ie ku widzeniu pizez N a t j a ś n i e y s z e g o  C e 
s a r z a , w przypadku szczególnych, dobru  ogólne
mu pożytecznych przysług, uczynionych przez fa 
brykantów, upraszając takoż o medale do noszenia 
na szy i, oraz o inne N a j w y ż s z y  c h  szczodrot 
nagrody

Nie będzie zbytecznetn przydać tu kilka słów 
o pożytku, ktorego się trzeba spodziewać z w y 
stawy m oskiew skiej dla naszego handlu  w ew nę
trznego.

W ystaw y w S t-P e tersb u rg u  ważnemi są szczegól
n ie j  dla tego, iż Rządowi nastręczają dogodną porę 
widzenia stopniowych postępów przemysłu kraio- 
wego, a przytem i bywających tam nader wielu za
granicznych negocyanlów obeznawaią z naszemi 
płodami rękodzielniczemi. W ystaw a  zaś w M o 
skwie będzie arcy pożyteczną dla tego iedynie, że 
w żadnern Rossyi m iejscu  nie ma tak w ie lk ie j  liczby 
fabryk , iak w tey stolicy i w iey pobliskości.W w y
stawie moskiewskiej dogodny udział mieć mogą fa
brykanci takoż południowych guberoiy; tu, dla 
b l isk ie j  odległości będzie można zebrać na 
wystawę w yroby f tb ry k  naw et m iernych  * d ro 
bnych, tak, iż wtedy zupełny i n a jp ew n ie jszy  A&



eię widzieć obraz tersźuieygzsga stanu rękodziel
niczego , przemysłu kraiowegd. A iako lit ' Uva 
iest punktem śrzodkowym naszego wewnętrznego 
handlu: a zatem, na wystawę, w tey stolicy , ze
branie wyrobów wszystkich fabryk roasy ch 
i zakładów, handlarzom naszym udzieli nay lepsze
go sposobu nie tylko poznania tego wszystkiego, 
co się vy tych zakładach robi; ale nawet wykaże 
im takoż stosunkową wartość, na rzecz dobroci i 
ceny, wszelkiego rodzaiu wyrobów z rozmaitych 
fabryk.

Dia tego tez można mieć nadzielę, iż PP. wła
ściciele fabryk, fabrykanci, oraz rzemieślnicy i ar
tyści będą korzystali z tey nowey okoliczności, któ
ra  obezna publiczność z ich wyrobami, i biorąc 
jniarę ze znaiomey iuż ich gorliwości, można 
wcześnie byc przekonanym, że rękodzielniczych 
•wyrobów wystawa w starodawney stolicy j-tossyi 
etanie się świetnym i uroczystym obchodem na
rodowym. (G. S. F.)

Odessa dnia g lipca.
, Ddia 5go t. miesiąca, kupiecka brygantyna , 

Smirna, weszła do portu odeskiego, pod banderą 
Stanów-Zjednoczonych» powr&caiąc z Konstanty
nopola. Otóż pierwszy statek amerykański, który 
korzystał z traktatu pokoiu, zawartego między 
JRossyą a Portą Ottomańską. Czas wykaże korzy
ści , іакіе będą otrzymane przez stosunki 0 -  
dessy z Nowym-Swiatem. Teraz możemy tylko 
powiedzieć, iż sława oręża rossyysksego otworzy
ła dla wszystkich narodów nowy, obfity w przed
sięwzięciach handlowych zawód. Przemysł i pra
cowitość nie będą się ociągały korzystać z tego 
dobrodziejstwa, i nadadzą nowe życie guberniom 
Rossyi południowej.

— W tych dniach, przybyli do Odessy: P. 
dowódzca 5go korpusu piechoty, Jenerał Porucz
nik Krassowski, i P. Naczelnik sztabu tegoż kor
pusu, JeaeraDAdjutant, Xiążę Gorczakow. (J.dtOd.)

Reni dnia 26 czerwca,
Kilką dni pierwey przed 25 czerwca,xdniem 

Narodzin C e s a r z a  J egomości  , Naczelnicy woysk, 
odby walących obserwacyą, w obozie przy kwaran
tannie, redskiey, PP. Jenerałom : Sumarokowemu 
І Mikulinowi, z N а у wy ż s z e g o  rozkazu prze
glądającym woyska, wracające do Rossyi, oświad
czyli chęć, uroczystym obchodem uświęcić ten 
dzień wysokich Narodzin. Jenerałowie pomienie- 
ni poczytali sobie za obowiązek zakommuuikować 
to znayduiącemu się t u , na skutek rozporządze
nia Hrabi Wororicowu , dla zbudowania obozów 
kwarantannowych, oraz dla przestrzegania nale
żytego porządku, P.Piadzcy Stanu, Baronowi Frank. 
P. Frank uznał tę chęć woysk za mogącą się ła
cno przyprowadzić do skutku,  nie odstępuiąc od 
prawideł kwarantannowych, i to święto odbyło 
się porządkiem następującym: cerkiew muromskie- 
go półka piechoty postawioną była przed ewoiem 
obozowem mieyscem, za kordonem, pod oddziel- 
nem okordonowaniem; półk muromski zoaydował 
się przy cerkwi, w kolumnach plutonowych, w 
temże okordonowaniu. O godzinie 10 zratta, za
częło się nabożeństwo; w tymże czasie, każdy półk, 
w swoim porządku, słuchał modłów. Po zaśpie
waniu długich lat C e s a r z o w i  J egomos' ci i całemu 
Panującemu Domowi, artyllerya, rozstawiona mię
dzy półkami, na przestrzeni około trzech wiorst, 
dawała wystrzały salutacyyne, pośrzód przerw hu
ku dział, dawało się słyszeć głośne i ustawiczne 
ura! po caley linii, chory muzyczne grały ‘.B oże  
zachoway Monarchę! To na lewym brzegu JJu- 
naiu widowisko, pierwszy krok w granicach swe
go krain, i pierwszy oyczysty obchód świąteczny, 
po długiej i nader ciężkiej woynie, było razem 
i  wspaniałem i zachwycaiącem; na wszystkich twa
rzach malowała się radość, żywa serdeczność i przy
wiązanie ku M on arsze . W  obozie obserwacyy- 
nym znaydowały się wtedy rozłożone , na różne 
terminy, w oddzielnych kordonach , następujące 
woyska: yma dywizya piesza, złożona z półków: 
muromskiego, niżegorodzkirgo, nizow skie^o, sym- 
birskiego, i% o i iśgo e t y k ó w ?  t6st* dywkya,

złożona z półków: kazańskiego, wiatskiego, иГіща 
skiego, permskiego, oigo i Sago strzelców, z listu 
rot artylleryi pieszey, a mianowicie: brygady 7111а, 
lcta i lGta, oraz dwie roty 5 tey brygady. VY oy- 
ska te odznaczały się zdrową cerą, czystością i 
zgrabnością stroiu. Oprócz tego, odhy waią іегшіц 
półki kozackie Jeżowa i Bdklanowa. Grecy, wy- 
chodcy z W arny , Selimna, Syzoboli i innych miast 
państwa tureckiego w liczbie około sta familiy , 
odbywający zupełny termin w kwarantannie reń- 
skiey, dowied/.iawszy się przyczyny tego święta, 
oświadczyli chęć takoż obchodzić uroczystość Na
rodzinach Dobroczyńcy, w swoiey nowey oyczy- 
znie, i^łuchali nabożeństwa przed swoim obozem, 
odprawianego przez kwarantannowego kapelana, 
w ięzyku greckim. Okrzyki ich i rossyyskie ura/ 
mięszały się z okrzykami tryumfującego woyska* 
Pląsy i zabawy młodzieży i starców bez wyłącze
nia, nieprzerwanie trwały w nich dzień cały.

Około 8 godziny , wieczorem , gdy iuż za
częło zmierzchać, przed frontem iszey bateryy- 
ney roty 7tney brygady artylleryi, pod przewo
dnictwem dowódzcy brygady, Połkowoika IFoł* 
zyńskiega, urządzony był przygotowany na ten raa 
ieierwerk. Gdy go spalono, ukazała się wspania
ła tarcza z cyfrą C esa rza  J e g o m o ś c i , u  spodu któ- 
rey dało się widzieć wyobrażenie medalu, wybi
tego na pamiątkę ostatniej woyny z Turkami. O- 
brazl ten, drogi sercu każdego prawego Rossyani- 
n»5 był na widoku całego obozu, a radosne okrzy
ki ura!  i zdrowie C e s a r z o w i  N i k o ł a j o w i ! łączo
ne z hukiem dział,trwały dotąd,póki nie zgasło świa
tło na tarczy. Na zamknięcie tego wszystkiego, wy
strzał wieczorney zorzy z armaty zakończył ra
dosne okrzyki; w tymże czasie, w wojskach u- 
derzyli zorzę, po przebiciu którey, wszędzie 
nastała spokoyność. Rzecz nader godna uwagi, iż 
w ciągu tego, w swoim rodzaiu jedynego święta, 
pomimo konieczną ścisłość kwarantannową, każda 
część woyska obchodziła ie oddzielnie w swoim 
okręgu, iąk familia w swoim dornu. To zaś świę
to zdawało się być iakąś powszechną i nierozdzieb 
ną iednością. (/?. J.)

K r ó l b w s t w o  P o l s k i  b .
fV  ar sza w a dnia 2у  lipca.

Wezwanie, o klórem namienihśmy w poprzedza- 
iącym numerze , iest następuiącey osnowy:

Prezes Senatu Wolnego Miasta Krakowa. 
Łaska we przychylenie się N. C esarza  W szech  

R ossy*  i K ró la  P o l s k ie g o  do prośh Senatu K ra 
kowskiego, przed Tron J ego zaniesionych, za wie
lo władnern^ wstawieniem się J ego C e s a r z e w i c z o -  
w s k i e y  Mości W i e l k i e g o  X i ę g i a  K onsta ntego  C e - 
SARZEWiGZA uzyskane, ażeby*'fundusz na podźwi- 
gnienie Zamku Krakowskiego, po wytrzymaniu 
rozmaitych losow kolei, upadkiem zagrożonego, po
trzebny, fwspartym został dobrowolnemi Polaków, 
potężnemu berłu J ego uległych, składkami; wło
żyło na Senat Krakowski obowiązek, dołożenia 
starań ku przy wiedzeniu namienio*nego funduszu, 
wspaniałą Nayiaśnieygzego C e s a r z a  i K r ó l a  0- 
fUrą szczęśliwie zaczętego, do stopnia zamożno
ści, dozwalaiącey przedsięwziąć znaczuieysze i 
godne celo swego ulepszenia.

W chęci wywiązania się z tego obowiązku, 
przedsięwziął Senat Krakowski przygotowawcze 
srzodki, w liczbie których mieści się utworzenie 
Komitetu, dziełem tern kierować maiącego, pod 
przewodnictwem J W . Arthura Hr. Potockiego. 
którego w nieobecności wyręcza P. M*ciey Rem
bowski^ niegdyś Prezes Trybunału Województwa 
Kalickiego, w krsiu naszym na teraz zamieszkały. 
W  dalszym zaś postępie korzystając г przychyl- 
nego Naywyższey w KrÓlewstwie Polskie 111, Ra
dy Administracyyney oświadczenia, zosUwiaią- 
cego rzeczonemu Senatowi obranie śrzodkow, ia- 
kieby^ za odpowiadające zamiarowi względnie te
goż Króle w siwa uznał, powziął myśl uproszenia 
znakomitych krain tego osób, ażeby wpływem, ia- 
ki im piastowana dosioynosć, i doświadczone do 
kraiu przywiązanie do sera jwepótobyw.-itelskich 
R&iiftie, wspierać to przedsięwzięcie raczyli.

Tey więc myśli, iako Preaes Senatu Kraków-



Bkisgo, tłumaczem będąc, poważam się upraszać 
J W  W . P an ó w , ażebyście w tey mierze pomocy 
swey Rządowi K rakow skiem u aie odmawiali , j. 
zatrudnienie zbierania namienionych dobrowolnych 
ofiar przyjąć raczyli.

Zamiar ocalenia tey  d rog ie j  narodowi P o l
skiemu pamiątki, a gdyby można przywrócenia 
dawney świetności przybytkow i najznakomitszych 
M onarchów  Polskich, obok którego szanowne ich 
popioły spoczyw ają , wzbudzi zapewne w roda
kach naszych uczucią, k tó rych  żadna przeciwność 
wygasić nie zdoła. Tein zaś pómyślnieyszy s k u 
tek  oczekiwanym bydź m oże, gdy zachęcenie (do 
dogodzenia wrodzoney Polakom skłonności ku 
w spieran iu  rzączy oyczystych, dojdzie ich  z ust 
naw ykłych  do wymownego w sprawie honoru  na
rodowego przemawiania.

K raków  dnia 19 czerwca i 85o roku.
W o d zie  ki P. S. K .

N. P A N  ozdobić raczył J W . Schm idta? R ró -  
lewsko-Pruskiego Jeneralnego Konsula w K róle w- 
stwie Polakiem, orderem ś. W ło d z im ie rza  I l l c ie y  
klassy. (T en że , cd N. K róla  Pruskiego otrzymał 
ty tu ł  T a jn e g o  Radcy Poselstwa.)

— Ziemiaibtwo Polskie K o i m iana , na które p ro 
spekt iuż iest ogłoszony, drukowane będzie w P u 
ław ach,

— W yszła  z d ruku  nowa krotofila ze śpiew
kami, pod. tytułem: K a żd y  swóy tow ar chwali.

— U n ia  3o —
e W is ia  niezmiernie opada; od wielu lat nie 

pamiętają , aby tak  kiedy wyschła. Obywatel 
p rzyby ły  z okolicy M odlina  zapewnia, że na w ła
sne oczy w id z ia ł , iak jeden człowiek przeszedł 
w brod  przez całą W isie ,

F  R А N C Y А.
P a r y ż  dnia *4 l/pca.

(* G aze ty  W arszawikiey .) .
D rugi rap p o r t  A dm irała  D u p e rre  do M ini- 

etra morskiego, pisany na okręcie Jiniowym P ro - 
' ѵепсе przed A lg ie rem  dnia 5 iipca o godzinie 5tey 

wieczorem, wyraża : „ W  tey chw ili  słyszę osta
tn ie  wystrzały działowe, i mam tylko czas do bar- 
dzo krótkiego rapportu. Przez cały poranek fiot- 

: ta  doznaiąc przeszkody od ciszy na morzu, usi
łow ała stanąć w szyku boiowym za danym zna
kiem. O godzinie lotey uczyniły to okręty lini
owe f r e g a t y  w liczbie ло maiąc na czele okręt 
Admiralski. Inne  statki woienne stara ły  się za
jąć swoie stanowisko. O kwadransie na 3cią u- 
tw orzyła fiotta linią, celem płyniepia wzdłuż wszy
stk ich  nadbrzeżnych ba tery у, zacząwszy od w y
sypanych przy Pescada. Nim ieszęze do nich 
przybyliśm y, postrzegłem, iż nieprzyiaciel z nich 
ustąpił.  Uyrzałem  oraz oddział naszego woyska, 
k tó ry  nadciągnął z pobliskiego obozu,"zaiął bate- 
ry e  i zatknął na n ich  białą chustkę, którą w k ró t
ce zastąpiła bandera, przysłana z b rygu  B ellona. 
Powodem do ustąpienia nieprzyjaciela było n ie
w ą tp liw ie  uderzedie dnia i b. m. uskutecznione 
przez A dm irała  B usam el i wczorajsze moie roz
poznanie. B y ły  trzy  baterye; w iedney na 5 dział 
brakowało a r ty l l e r y i ; inne miały 18 i  10 dział. 
W  tym obrocie miał nieprzyiaciel zamiar ściąg
nąć wszystkich swoich kanonierów do warowni 
i  bateryy , bliższych miasta, i do samego miasta. 
U 4o minutach na 3cią, dowódca bryga* Bellona, 
Л -apitan iio tty  Gallois, rozpoczął w odległości ma
łego wystrzału mocny ogień przeciw tak nszwa- 
ney  warowni Anglików , a nieprzyjaciel na tych
miast nawzajem strzelał. O 5o minut na 5cią za
czął strzelać okrę t A dm ira lsk i ,  i wszystkie «ta
tk i  woienne nawet £rygi, p łynęły  koleyno w tey 
samey odległości aż do tamy portowey mimo w y 
strzałów ze wszystkich bateryy warowni A ngli
ków. S ta tk i bombardyerskie odpowiadały w Że
gludze na liczne bomby, które nieprzyiaciel rz u 
cał. Ogień ustał teraz właśnie o godzinie 5tev. 
W nosząc  z okrę tu  admiralskiego, Żaden z r im y c h  
etatkow me doznał znacznego uszkodzenia lub sira- 
ty  od ognia nieprzyjacielskiego. Nieszczęściem w 
ba te ry i  pękło działo 36oiofUQtowe, prze* co 10

ludzi zostało zabitych, a i4 rahm nw ł,  - , 
temi iest Porucznik B e r a r d  T J P ' “ 
którego jednak rany  nie sa " У off ,cer>
iey przyrzeka A dm irał  flać^okladM em f 7 ' 
mość o lyóh, którzy sie n,i,„ , K ,ad°-
ści odtlaie pochwały w s z y s t k i P  i’’ Г  ° ge l? ° '  
cerom i żołnierzom^ z a 7 c h  ‘ , t e n 7  •°‘П’ ^  
gu dwugodzinney kanonady w ' d!1,.e w 
strzału na p r z e j r z a ł o s a d z o n e j  ° " У'  
przy iacie lsk iem i) У 3uo działami nie-

cente się całego ^ o y s k a  były  rd w T T  ' 5а Г  ł ^ "  
w 4 c, iż wszyscy powinni тУіеУс równy’ ud fiat* w 
zaszczycie walczenia. Uderzenie п» У “ , m

brygadami swey dyv7 zv?  na f"*"»* .

Й -4^!*5$й‘ Sr.
L7 m » ^ y k f cł . zł amał y szyki піепгрѵіж'іеіо 
IUŻ on n,e oczekiwał uderzenia* w

sarsklemn 7  Г ° P.°St^ ‘ił k u Z am k o w iC e-  
postawH d w .  1  k °v yStnŚm dla siebie mieyacu, 
m etrów o d 7 e v  y. W od,egł »aoi około 4 oo
™„o J e  n .d  У- Waro" m > na pochyłości wznoszą- 
si j$ tafcie' d„ P  Wł6?rza- X,ężę E sca rs  zbl.żył 
biedwie h rL .CT Sa, g0 Z ,m k u > dia ‘ego, ahy o- 
przystanie J 5  7  ’ *arSZ Da,l6pney no cy ,  mogły
«ТѵІие'же ° ГгвШа Prz > koP“ - Chociaż nay-
si sic l e L T  S ° W olaCia-4cych A lg ier , wzno- 
dn k rt r ° n  °  ” °, melf ° W nad cias to , bardzo ie- 
strnmieni r / rZ7 yC ° Г'®60 d r °S^  Głębokość
d r z e w a i  l  ST  Р ,уП| сУс,1> spadziste ich  brzegi, 
wTtr vm T . .ry  ,P°>kryWai^ e ws4 'b ie  ziemfę, 
Wizyi W y h, .u tf ud,a , ły  P.ochod sgley i Sciey dy- 
”  f / 1;  У . b itw ,e d f-a  29 straciliśmy 4o do 5o
la  Poległ»1,h am ° 7 Ch' Ą a p r ^ i a c i ę l  zostawił wie- 

P g Уch na boiowiaku. Zabraliśmy mu cho-
Furn™  1 5 ^ .iaf  ^ raw ie  wszyscy Konsulowie 

ich rodzinY) znajdow ali Się w domu 
. la Połnocno-am erykańskiego w bliskości

me* W * -Walk,/ w rdłem Się,aby tam b y l iz u p e ł -  
тП,ѴЬ Ple,CZn1- ѴУ?7'У85У s a d z a l i  się na to , że

Й аі 7 ИІ\ ЬТ ?  ,lnia 14 P°Biosła wielkie S t r a ty ,  I ze  w o y s k o ,  k t ó r e  n a  n a s - u d e r z y ł o ,  l i c zy -

żv d d w y! ! ytoDT yn b0,00°  waIczX=ych. K ilkaset  
fono ’Ь К Г -УС,‘ n y P '-dzif z A lg ieru , znale-

śum -nn łk  ? °y" h P  P° ° 8 r°d»c!i ; lecz im zo- 
і т  А Г  ' Т  >МоСу nas,№ Dey P° bitwie, Je- 
Т аТгпѵГ  д г/  kaZa , “«tyehmiast w odległości 25o 
Г Р ”  Cd Zl,mku (‘89arskieg» wytknąć obwod o- 
h lęiem a. Mimo utrudzeń dnia poprzedzającego 
żołnierze gorliwie zaięU „ ę p^acą. Wzniesio-’ 
no luz kilka wałów do postawienia dział: zdaie 
się, iz to w nocy z dnia 2 na 3 b. m. będą na nich 
umieszczone, tak iż dnia 3 o świcie z 26 dział 
wielkiego kalibru będziemy mogli razem dawać 
ognia, t o  trzygodzinne™ strzelaniu powinien u- 
milknąc ogień nieprzyjaciela. Niezwłocznie 00 od
daniu Zamku Cesarskiego powinna się poddać w a
row nia  Ba.)bazune, a natenczas tłszystkie bate
rye  wzniesione ponad wybrzeżem, na wschód od 
miasta, doslatią się w nasze ręce. W szystko uspra- 
w iedliwia mmemanie, że skoro ie zaymiemy, b e . 
dziemy mogli obrać punkt wylądowania bliżeV 
obo^u, niz teraźnieyszy. Obóz znayduie się teras

(3)
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wsrzód cienistych ogrodow , co niezmiernie dzi
wi wszystkich, którzy nawykli uważać Afrykę, 
jako krśy nie tnaiąćy prawie zadney roślinności.
W e wszystkich ogrodach znayduią się studnie, 
które dostarczaią pofcyrz**bną dla woyska i^ość czy
ste у i świezey wody. Strumyki toczące się r ó w -  
kami służą do poienia koni. We dnie ciepłomierz 
przez 8 godzin wznosi się do znaczney wysoko
ści, wieczorem powietrze iest orzeźwiające, a na
wet wilgotne. Kilku żołnierzy zasłabło na bie
gunkę ; choroba ta nie przybrała iednakże gro
źnego charakteru.”

— Dnia i 6 —
Wczoray w rocznicę imienin Xiążęcia Bor- 

deaux, muzyka gwardyi przyboczney grała kil
ka sztuk pod oknami pokoiow wspomnionego Xię- 
cia, który przed południem przyymował powin
szowania urzędników Dworskich, tudzież Nuncy- 
usza Papiezkiego , oraz Posłow Hiszpańskiego i 
Ńeapolitańskiego. Tak zwane Dames de Halle z 
P aryża . Wersalu i St-Cloud miały zaszczyt po
dania Xiąłęciu bukietów z kwiatów. W połu
dnie był obiad dziecinny w Trocadero.

Dziennik Posłaiiiec Izb  udziela następujący 
list prywatny z Algieru pod d. 6 lipca: „Załoga 
tuteysza składa się z 8ooo ludzi piechoty, 3ożan
darmów konnych, i loo strzelców. Reszta woy- 
eka stoi w szałaszach w ogrodach około miasta. 
Korpus inienierów pracuie nad przywróceniem 
Zamku Cassrskiego do dawnieyszego stanu; szań
ce iego rnaią bydź poprawione. Woysko Algier
skie, które od czasu wylądowania walczyło z na
mi, wynosiło przeszło 60,000 ludzi, z których io 
do J2 tysięcy poległo, a reszta rozproszyła się 
w góry; N& ściganie ich wysłano dwie brygady 
nasze i kilka bateryy polowyeh. Admirał Du- 
perre każe dawać pilną baczność na dwie frega
ty, stoiące w porcie tuteyezym, iednę Angielską a 
drugą Niderlandzką» na które pada podeyrzenie, 
iż na nich są kleynoty Deia, bardzo kosztowne, i 
znaczna część skarbów iego. Żołnierze nasi sto- 
ią w szałaszach na publicznych rynkach Algieru, 
a lud schodzi się tłumem dla ich widzenia. Jest 
to nader osobliwy widok potrzeć na Arabów przez 
połowę nagich, tańcujących przy polowey mu?.y- 
ce półków naszych. Lud ten przywykły do nie
woli, ofiarnie wszędzie bezpłatnie usługi swoie; 
każdy prosty żołnierz mógłby, gdyby chciał, mieć 
io słnłących na swoie rozkazy. Pułk móy nie 
wszedł ieszcze do miasta , lecz obozuie blisko o 
зоо sążni od zwalisk Zamku Cesarskiego w nay- 
pięknieyszey okolicy. Drzewo palmowe służy za 
namiot każdemu żołnierzowi, a czysty strumień 
płynie przy nogach iego. Taką dogodność można 
bardzo cenić w Afryce. W  tey części~obozu iest 
tak przyiemny chłód, iak w Thuilleriach. Na o- 
koło widać drzewa figowe, mirty i winnice. O- 
boz nasz iest napełniony wieśniakami Arabski
mi, którzy nam żywność przynoszą; dziwuią się 
oni» gdy im płacimy ; przyymuią pieniądze, klę- 
ka ią , i uderzaią czołem w ziemię, wznoszą po
tem ręce ku niebu i z wielką prędkością mówią 
niezrozumiałe słowa, które wzbndzaią śmiech żoł
nierzy naszych. Rozrywka ta iest dla nich po
trzebną; utrata bowiem nie iednego lubego to
warzysza, pogrążyłaby wielu z nich w głęboki smu
tek, który iednak zwycięztwo prędko uprzątnęło. 
Ulice miasta są ciasne; przez co daią cień, tak 
potrzebny w tym klimacie. Od iednego domu 
do drugiego idą przez ulicę belki , dla bezpie
czeństwa podczas trzęsienia ziemi. Wieczorem 
części miasta bywaią zamykane, zelaznemi krata
mi, przez co ułatwia się dozor policyyny.”

Tenże dziennik pisze : „ Rozchodzi się po
głoska , iż oddziałowi milicyi tureckiey , wyno
szącemu 5 do 4 tysięcy ludzi, udało się w nocy
d. 4 lipca cofnąć do miasta, w głębi kraiu po 
łożonego, którego nazwisko nie iest wymienione: 
że, oddział tea chce daley prowadzić woynę w gó
rach , i według dawnych zwyczaiow wybrał no 
wego Deia, a dotychczasowego JSizsseź/za Baszę, la
ko niewolnika Chrześcian ogłosił za zrzuconego. 
Wypadek ten iest bardzo niepodobnym do pra

wdy, ani może bydź wiadomym w Paryżu z fsi- 
kiemi szczegółami , kiedy doniesienia z Algieru 
dochodzą tylko do d. 6 b. m. a wtedy dopiero 
wysłano z Algieru kolumny ruchome o io do i 2 
mil wgłąb krain.”

l8 szwadronów iazdy otrzymało rozkaz uda
nia się do obozu pod Lun ev ille

W Наѵге wsiadło na okręt i 5 wychodców 
Portugalskich, w stopniu officerów; udaią się do 
Anglii , a ztamtąd do wyspy Terceiry lub Rio- 
Janeiro , albowiem rząd francuzki zaprzestał da
wać im zasiłek pieniężny.

Przybył tu Don Francisco d‘Almeida, któ
rego Reiencya wyspy Terceiry przeznaczyła na 
Posła Królowey Poittigalskiey przy dworze na
szym. _________

A n g l i a .
Londyn dnia ib lipca o 

( s  G as t i ty  W arszawskiey).
Czynią uwagę, iż panuiący Król Wilhelm  

iest razem pierwszym, drugim, trzecim i czwar
tym ; pierwszym iako Król Hannowerski, d ru 
gim, iako Król Irlandyi, gdyż Wilhelm Zdo
bywca i Wilhelm Rufus nie panowali nad tą wy
spą; trzecim iako Król Szkocyi , bo Krolewstwo 
to przed połączeniem liczyło tylko iednego W il
helma między swemi Monarchami, a oakoniec 
czwarty iako Król Anglii.

Jedna z gazet tuteyszych mniema, iż osobi
sta przychylność panujących Królewstwa Ichrność 
do młodey Królowey Portugalii może wkrótce 
mieć znaczny wpływ na los teraźniejszego wład
cy w Lizbonie. Gdy ciału dyplomatycznemu do
noszono o zgonie nieboszczyka Monarchy, prze
słano także to uwiadomienie Kawalerowi Bar- 
bosa, iako sprawuiącemu interessa wspomnitmey 
Królowey.

Król Jmć, dał Xięciu Sussex urząd naczel
nego Inspektora wielkiego zwierzyńca YYind- 
sorskiego, który to urząd da w nie у  zmarły Xią- 
źę JFW^ piastował. Pułkownik Fitzclarence zo
stał mianowany Vice-Inspektorem w Bushy Park.

Wiadomo iuz teraz, iż zmarły Król nie 
zostawił żadnego testamentu , a zatem cały iego 
maiątek przechodzi na własność korony.

— Dnia iy  —
Słychać, iż Król Jmć zwiedzi tego l*ta por- 

ty Plymouth i Portsmouth, a poźniey kilka sta
nowisk flotiy nasze у w Wielkiey Brytanii. Mó
wią, iż małżonka iego nie będzie mu towarzy
szyła w tey podróży.

Król Jmć, chcąo okazać przychylność i sza
cunek dla potęgi morskiey, zaraz po wstąpieniu 
na tron w^dał rozkaz, aby każdey dywizyi żoł
nierzy morskich przesłano wizerunek Monarchy, 
wystawuiący go w mundurze Lorda Naczelnego 
Admirała.

Gazeta Globe pisze o planie kampanii Frau- 
cuzkiey w kraiu Algierskim: „Dzieie woisnne za- 
ledwo mogą przytoczyć plan przezorniey ułożony, 
a oraz tak zupełnie uskuteczniony, iak iest F ran 
cuzki do działań przeciw Algierowi. Jeźliby się 
okazało, iż go sam Jenerał Bourmont ułożył, na
leżałoby mieć wielki szacunek dla tego wodza. Ci, 
którzy dawniey trudności zdobycia Algieru w tak 
przesadzonym sposobie xVystawiali, pokwapią się 
zapewne ze zmmeyszaoiem zasług zdobywcy. Była 
to wprawdzie krótka walka z nieówiczenym nie
przyjacielem, przekonywa iednak o berdio prze
zornym planie i o pozorney przynaymniey zupeł
ności iego uskutecznienia.”

Zdaie się, że Gazeta Goniec przychyla się 
do zdania , iż kongres powinien rozstrzygnąć za
pytanie względem Algieru, i przydaie następują
ce uwagi: Jeśliby kongres oświadczył się przeciw 
ciągłemu posiadaniu Algieru przez Francuzów, 
w tym razie przeciwnicy Mmisteryum Francuz- 

. kiego, możeby chcieli utrzymać ten śrzodek, od
ważając się nawet na wplątanie Francji w woy
nę nie tylko ź iednem, ale oraz z kilku Mocar
stwami. Lecz jakkolwiek wielką może bydź pro 
żność narodu Francuskiego. ni* wypada atoli przy
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puszczać, aby wszystkie korzyści, iakie dla iego 
handlu  i roln ictw a z długiego pokoio w ypłynęły , 
lekkomyślnie poświęcał. Jakakolw iek będzie d ro 
ga, które у się rząd F rancuzki w tey mierze trzy
mać myśli, nie moiemy istotnie widzieć ładnego 
powodu do niespokoyności naszey, a w każdym 
razie moiemy bydź zapewnieni, iż polityka, któ
r ą  dotąd Anglia tak pomyślnie w swoich zagra
nicznych stosunkach zachowywała, i nadal utrzy- 
maną zostanie.'5 _______

R A P P O R T  R A D Y  STANU K R Ó L E W S T W A  
P O L S K IE G O .
(Ciąg dalszy.)

1. Co do Soli.
Poszukiwania solne w ro k u  і 8г4 czynione

były:
a) W e  wsi Szczenbakowie  nad JSidą. W  kon

ty n u ac j i  poprzednich robót , szyb ten doprow a
dzony został w roku ^ 2 6  do głębokości 2З1 sążni, 
w  k tórey  ponieważ natrafiono na solankę cztero- 
p ro teu to w ą zbyt małego dopływu, dla przekona
nia się zatem czy fo rm acja  ta , daiey się nie 
zmieni, czyniono przez lata 1826 i 1827 na dnie 
szybu roboty  świdrowe, lecz po doysciu do ogól- 
ney głębokości 262 sążni, gdy nie natrafiono na 
żadną zmianę formacyt , roboty w tem mieyscu 
zaniechać musiano, tem b a r d z i e j , że dalsze na
k łady  uspraw iedliw ić by się nio dały.

b) Poszukiwania w  O w czarach  i Gadowie nad 
JSidą, oraz w Solcu do pewney głębokości dopro
wadzone, gdy również pomyślnych nie przyniosły 
owoców, zaniechane podobnież zostały.

e) W  N ę Janowicach  zaś JT isłą  w pro-
stey linii o dwie mile od B o ch n i lezących, ponie
waż się okazała iednostayoość formacyi gór z B o 
chnią  , była więc nadzieja otrzymania pomyśl- 
nieyszych s k u tk ó w ; iakoż pogłębiono szyb , i 
xv nim zapuszczono świder przeszło do 86 sążni, 
i  dalsze poszukiwania czynionemi będą.

2. Co do ru d y  m iedzianey.
Chociaż rachunk i  okazywały, że ruda z ko

paln i m iedzianogóra  zwaney dotąd dobywana, 
n ie  zawierała w sobie iak 3 procenta kruszcu, i 
odbycie iey połączone było z wielu trudnościa
mi, a ztąd i takim wydatkiem» że ten  u p rodu
kowaną miedź znacznie droższą czynił, niżby ią 
w  handlu nabyć można b y ło ; wszelako w na
dziei otrzymania korzystriieyszych skutków, w za
m ierzonym  daw niey czw artym  chodniku (do cze
go naw et postawiona machina parowa d laxw у do
by wania wód była przyrządzoną), kontynuowano 
w tern mieyscu roboty, które jednak tak dalece 
nie odpowiedziały oczekiwaniu , że przewidywać 
można, iż ich zaniechać wypadnie, fi tak produk- 
cya miedzi, ulegnie tey ssmey k o le i , co i inne 
■wyroby, a mianowicie: srebro, narzędzia stalowe, 
mosiężne i inne drobnieysze, które iako s tra tę  fun- 
du«zT)m Górniczym czyniące, wstrzymane zostały.

3 . Co do poszukiw ań  k fę g H  kam iennych  w okrę
g u  n a d  kam ienną .

Dostrzeżone podobieństwo odkrycia  p o k ła 
dów węgla kamiennego, w tey stronie, a więcey 
jeszcze przekonanie ,* ze iedynie przez brak  ma* 
terye łu  opałowego produkcya żelaza w tym o k rę 
gu musiałaby bydź ograniczoną , by ły  powodem 
zamierzonych poszukiwań 'Świdrowych, a lubo po
głębienia w wielu mieyscach czynione, doszedł
szy przeszło 60 sążni głębokości, o dkry ły  pokła
dy dobrego gatunku węgla, miąŻ8zos'ć ich jednak 
naywięcey od 7 do 10, a rzadko kiedy do i 5 cali 
wynosząca, nie dozwoliła z tego odkrycia korzystać.

4 . Co do B u d y  ze la zn ey .
Juz w y ż e j  powiedziano» że poszukiwanie rud

n ieb y ło  bezowocne, w tem zaś mieyscu dodać ty l
ko można , że w okolicach K iedo , ruda żelazna 
iest tyle obfitą, iż dalsze iey poszukiwania, w tym  
tylko względzie są przedeiębranem i, aby przez 
odkrycie kopalni, bliżey zakładów, koszta t ran 
sportu zmniejszone bydź mogły.

5. Co do Galmanu.
W  okręgu Olkuskim przez zgłębienie szy* 

bow na 71 sążni i wycięcie chodników ua З9 są
żniach, słabe dotąd przecięto pokłady Galmanu.

Roszta wszystkich tych  poszukiwań wyno
szą summę zł. 534 g5i gr. i 5.

Nakoniec dla ułatwienia kom unikac ji  m ię 
dzy nowemi zakładami w dozorstwach pod K ie l 
ca m i , przedsięwzięłam zostało budowanie dróg 
bitych, na co wydano złł. io3,6o7 gr. 20, tą zaa 
summą ukończono 5}6oo sążni drogi i przygoto
wano m ateryał do dalszej budowy. Dróg tych 
w sposobie Mac-Adama wykonywanych, szeroko
ści łokci 9, szabrem nasypywanych, mila trzyma
jąca sążni 4  g38f  kosztowała zł. 34,ooo.

Ogólny nareszcie rezultat wykazujący rze- 
rzywisty stan Górnictwa z epoki od początku ro 
ku  і 8г4 po koniec 1828 iest następujący.

Z końcem ro k u  182З posiadane przez G ó r
nictwo zapasy i activa, oszacowane były, iak to 
Rada Stanu w ostatnim czteroletnim rapporcie  m ia
ła zaszczyt donieść, na złł. 1,756,198 gr. 10.

Stan ten po oczyszczeniu go od zaległości w y
d a tk o w y ,  iaka wówczas na nim ciążyła, zm n ie j
szył się d o ............................zł. 1,417,758 gr. 28

W  p łynęła  dochodu w ciągn 
5 lat os ta tn ich , to i e s t : 1824,
1825, 18261 1827 i 1828:

a) Z dóbr i lasów na fundusz
Górnictwa przeznaczonych zł. i , 848,oc8 gr. i 4

b) Z pożyczki zaciągnię
t e j  г funduszu Emerytalnego 
tak Cywilnego iak i W o j s k o 
wego ...................................... zł. 4, i i 5,ooo gr. —

c) Z funduszów Skarbo
w ych na produkla do sprzeda
ży usposobione i w magazynach
z ło ż o n e .......................................zł. 4,906,286 — 17

zł. 9.021,286 — 27
Łącznie w płynęło . . .  zł. 10,869,296 —• n

Ogół więc funduszów wynosił zł. 12,287,034 gr. g
Z tego Górnictwo wydało:
a) Na re p a ra c ją  i posta

wienie budowli przy  dawnych 
zakładach, tudzież na pobudowa
nie nowych zakładów iuż czyn
nych ...................................... zł. 1,682,636 gr. 19

b) Na nowe żakłady, po
szukiwanie, kupno m achin ,przy
szły wzrost Górnictwa zapewnie 
mających, tudzież na uspławnie- 
n ierzeki Kamionney i t. p.przed-
sięwzięcia . . . . . . .  zł. 6,828,764 — 18

Łącznie wydało . . zł. 8,5n , 4e i  — 7
Stan m ajątkowy w zapa

sach i ak tyw ach powinien był 
w y n o s i ć ................................. zł. 3, 775,635 — a

Ze zaś Górnictwo posiada 
w zapasach i aktywach z koń
cem roku 1828 pozostałych w a r 
tość ................................................ — 6,852,300 — i

Zysk więc przez Górnictwo 
od początku roku 1824 do koń- * 
ca 1828 otrzymany, w yiosi sum 
mę . . . . . . . . .  zł.  5,076,566 gr.  29

(Dalszy ciąg nastąpi.')



DODATEK PIERWSZY DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 8ge
W iln o  dnia q5 I  

P  o d  r  a  d  y.
i По волѣ Господина Главнокомандующаго 

но Арміею Генералъ фельдмаршала Графа Са- 
кен а , Генералъ Инпіендашъ симъ объявляетъ, 
ч то  на поставку провіанта, а въ нѣкоторыхъ 
пунктахъ овса, въ Динабургже, и Бобруйскъ со
ломы, будутъ производиться торги въ Казен» 
ныхъ Палашахъ тѣ хъ  самихъ Губерній гдѣ вой
ска расположены, имѣнно: Курляндской, кромѣ 
пунктовъ Прилегающихъ къ Двинѣ на весь і8 5 і 
годъ въ придвинскіеже сей Губерніи на первые 
ш есть мѣсяцевъ і8 3 і года сухопутно, а съ іго 
іюля 18 31 по і іюля 1832 года водянымъ спла
вомъ: Лифляндекой, кромѣ Риги и Дииамийда , 
Калужской, Псковской, Черниговской, Кіевской, 
Волынской, и  Минской кромѣ Бобруйска, Речи- 
цы, Лоева и Друи, по особому состоянію въ сихъ 
Губерніяхъ хлѣбныхъ припасовъ на потребность 
цѣлаго года т о  есть: съ іго января і8 3 і по іе 
января 18З2 года, а для Риги, Динаминда, и Ми- 
іпавы съ полугодовымъ кромѣ того запасомъ 
сплавомъ по рѣкѣ Двинѣ для первыхъ двухъ пун
ктовъ, въ Бобруйскъ же, Речицу, и Лоевъ, въ 
потребность съ іго іюня і 85 і по іе іюня 18З2 
года; Витебской въ сухопутные пункты съ іго 
января 18З1 по іе января 18З2 года, въ придвин
скіеже какъ т о  Велижъ, Суражъ, Витебскъ, По
лоцкъ, Дризу, Креславку, и Динабургъ, а такъ- 
же Курляндской Губерніи въ могазейны прилѣ- 
гающіе къ Двинѣ, и Минской въ Друю съ іго 
іюля 18З1 по іе іюля 18З2 года, Смоленской, на 
потребность сей Губерніи съ іго января 18З1 
по іе  января 18З2 года и особо въ сейже Пала
т ѣ  для придвинскихъ пунктовъ , Витебской , 
Минской, Курляндской, и Лифлян декой Губер
ніи въ потребность съ іго іюля і 85і по іе іюля 
18З2 года. Могилевской въ сухопутные пункты 
на весь 18З1 годъ , прилѣгающіеже къ водяной 
коммуникаціи, какъ то : Могилевъ, НІкловъ, Вы
ховъ, Рогачевъ, Новую-Бѣлицу, и Чериковъ съ 
іго іюля 18З1 по іе іюля 18З2 года водянымъ 
сплавомъ; Владимирской въ сухопутные пунк
т ы :  Покровъ, Киржачъ, Александровъ, Юрьевъ- 
Дольской, и Переславль-Залеской съ іго янва
ря  18З1 по іе янраря 18З2 года, въ осшальныеже 
прилегающіе къ водяной коммуникаціи съ ѵго 
іюля і 85 і по іе іюля 18З2 года, Воронежской, 
Тамбовской, Полтавской, Слободско - Украин
ской, Тульской, Рязанской, Орловской, Курской 
и Виленской съ іго января по іе октября і 85 і 
года, т о  есть иа девять мѣсяцевъ.

Сверхъ гпого произведены будутъ торги 
ВЪ Тамбовской Казенной Палатѣ, Владимирской 
Губерніи для могазейновъ прилегающихъ къ во
дяной коммуникаціи на потребность съ іго ію
ля 18З1 по іе іюля 18З2 года а также въ Кіев
ской Казенной Палатѣ на поставку водянымъ 
сплавомъ провіанта въ могазейны Могилевской 
и Минской Губерніи на потребность какъ выше 
Сего означено.

Торги назначаются осенью сего 18З0 года 
ВО всѣхъ Палатахъ въ одно время какъ для мѣ
стной потребности, такъ  въ нѣкоторыхъ и 
для могазейновъ другихъ Губерній такимъ обра
зомъ.

Перваго разряда торги октября 7, 8 и д, 
переторжки октября іо, і 5 и і 4 въ Казенныхъ 
Палатахъ Губерніи, Псковской, Калужской, Ря
занской, Виленской, Владимирской, Тамбовской и 
Смоленской.

Втораго разряда торги октября і 4 , і 5 и 
іб, переторжки октября 17, 20 и 21 Воронеж
ской, Тульской, Орловской» Курской, Лифлянд- 
ской, Кѵрляндскои и Витебской.

Третьяго разряда торги  ноября 4 , 5 и 6, пере
торжки ноября 7, іо и і і  въ Полтавской, Сло
бодско-Украинской, Волынской, Черниговской, 
Могилевской, Минской и Кіевской.

і р с а  ѵ. s. і 85о r o k u .

На сіи сроки вызываются желающіе къ 
торгамъ съ законными залогами во уваженіе по
мѣсячной поставки припасовъ въ пятую часть 
противъ подряда, а на обеснечеиіе задатковъ о- 
собо , кромѣ общественныхъ отъ  Дворянства 
поставокъ , кои остаются на одномъ довѣріи ; 
вѣдомости о потребности въ каждой Губерніи 
будутъ разосланы въ Казенныя Палаты въ свое 
время, и публично въ оныхъ о т к р ы т ы  вмѣстѣ 
съ подробными кондиціями и прочими правилами 
на основаніи коихъ должны происходишь по
ставки. Городъ Кіевъ іюля і 5 дня 18З0 года.

Генералъ Интендатъ ій Арміи, Артилле
ріи Генералъ Лейтенантъ Пироговъ.

1 Z woli Pana Głównodowodzącego iszą 
Armią Jenerał Feldmarszałka Grafa Sakena, J e 
nerał Intendent ninieyszem ogłasza , i! na do
stawę prowiantu, a w niektórych punktach ow
sa, do Dyneburga zaś i Bobruyska słomy, będę 
się odbywały targi w Izbach Skarbowych tych 
samych guberniy, gdzie woyska rozłożone, mia
nowicie: Kurlandzkiey, oprócz punktów przy
legających do Dźwiny na cały rok 18З 1, do nad- 
dzwińskich zaś tey gubernii na pierwsze sześć 
miesięcy 18 3 1 roku drogą lądową, a od iszego 
lipca 18З1 po dzień iszy lipca 18З2 roku wo
dnym spławem Inflantskiey , oprócz Piygi i 
Dynamindy, Kałuźskiey, Pskowskiey, Czerniho- 
wskiey, Kiiowskiey, Wołyńskiey Mińskie y, 
oprócz Bobruyska, Keczycy, Łoiewa i Drui, 
z przyczyny oddzielnego składu w tych guber
niach zbożowych zapasów na potrzeby całego ro
ku, to iest: od iszego stycznia i 8 5 i po dzień 
iszy stycznia 1 83 2 roku, a dla Rygi, Dynamin
dy i Mitawy z półrocznym nadto zapasem, spła
wieniem rzeką Dźwiną dla pierwszych dwóch 
punktów, do Bobruyska zaś, Reczycy i Łoiewa, 
na potrzeby od iszego czerwca 1831 po dzień 
pierwszy czerwca 18З2 roku ; w Witebskiey 
do punktów lądowych qd iszego stycznia 18З1 
po dzień iszy stycznia 18З2 roku, do naddźwiń- 
skich zaś, iako to Wieliża, Suraża , Witebska, 
Potocka , Dryzy , Kresławia i Dyneburga , tu
dzież wKurlandzkiey gubernii do magazynów przy
legających do Dźwiny, i w Mińskiey do Drui 
od iszego lipca 183 1 po dzień iszy lipca 18З2 
roku , w Smoleńskiey, na potrzeby tey guber
nii od iszego stycznia i 8 5 1 po dzień iszy sty
cznia i 8 5 s roku i oddzielnie w teyźe Izbie dla 
naddzwińskich punktów , Witebskiey, Mińskie у, 
Kurlandskiey, i Inflantskiey gubernii na potrze
by od iszego lipca i 8 5 1 po dzień iszy lipca 
iŚ 3 s roku,w Mohilewskiey do punktów lądowych 
na cały rok 18З 1 do przylegających zaś do Wo~ 
dney Kommunikacyi, iako to: Mohilewa, Szkło- 
wa, Bychowa, Rogaczewa, Nowey-Bielicy i Cze- 
rykowa , od iszego lipca 1831 po dzień iszy 
lipca 18З2 roku wodnym spławem, w WłodzL 
mierskiey do punktów lądowych: Pokrowa, K ir- 
żaczu, Alexandrowa, Jurjewa-Polskiego, i Pere- 
sławla-Zaleskiego od iszego stycznia 18З1 po 
dzień iszy stycznia 18З2 roku, do pozostałych 
zaś przylegających do Wodney Kommunikacyi 
od iszego lipca 18 5 1 po dzień iszy lipca 18З2 
roku, w Woroneżskiey, Tambowskiey, Połtaw- 
skiey, Słobodzko-Ukraińskiey, Tulskiey, Rjazań- 
skiey, Orłowskiej, K mskiey, i W ileńskiej od



i32ego stycznia po dzień iszy października i 8 3 i 
roku, to iest na dziewięć miesięcy.

Nadto odbywać się będą targi vv Tambow- 
Skiey Izbie Skarbowej , w Włodzimierskiey 
Gubernii dla magazynów przylegaiących doW o- 
dney Kommunikacyi na potrzeby od iszego lip- 
ca i 8 5 i po dzień iszy lipca 18З2 roku, tu
dzież wKiiowskiey Izbie Skarbowey na dosta
wę wodnym spławem prowiantu do magazynowi 
Mobilewskieу i Mińskiey Gubernii na potrzeby, 
lak było iuż wyźey wyrażono.

Targi naznaczaią się w iesieni teraźniejsze* 
go 18З0 roku we wszystkich Izbach w iednym 
czasie, tak dla mieyscowey potrzeby, iak w nie
których, i dla magazynów innych guberniy ta
kim sposobem.

Pierwszego oddziału targi października 7 > 
8 i 9, przetargi października 10, i 3 i i 4 w Iz
bach Skarbowych guberniy: Pskowskiey, Kałuż- 
skiey, Rjazańskiey, Wileńskiey, Włodzimier
skiey, Tambowskiey i Smoleńskiey.

Drugiego oddziału targi października i 4 , 
xb i 16 przetargi października 17, 20 i 21 w 
Woronezkiey, Tulskiey, Orłowskiey, Kurskiey, 
Inflantskiey, Kurlandskiey i Witebskiej*

Trzeciego oddziału: targi listopada 4 , 5 i 
6, przetargi listopada 7» 10 * 11 w Połtawskiey,
Słobodźko-Ukraińskiey, W ołyńskiej, Czernihow-
skiey, Mohilewskiey, Mińskiey i Kiiowskiey.

Na te terminy wzywaią się życzący na tar
gi z prawnemi ewikcyami, przez wzgląd na mie
sięczną dostawę zapasów na piątą część w stosun
ku podradu, a na ubezpieczenie zadatków, oso
bno, oprócz ogólnych od szlachty dostaw, któ
re  zostaią na samey ufności; wiadomości o po
trzebach C w kaźdey gubernii będą rozesłane do 
Izb Skarbowych w swoim czasie , i publicznie 
w onych odkryte razem ze szczegółowemi kondy- 
cyami i dalszemi prawidłami, na mocy których 
powinny się odbywać dostawy—  Miasto Kiiow 
lipca i 5 dnia i85o roku.

Jenerał Intendent iszey Armii, artylleryi 
Jenerał Leytnant Pirohow.

O g ł o s z ę n i e .
1 Od Litewsko-Grodzieńskiego Gnbernial- 

nego Rządu ogłasza s ię , iż wziętego toteyszey 
Gubernii w Grodzieńskim Powieoie za niemie- 
iiie piśmiennego świadectwa człowieka Marci- 
na Nadzieyki mieniącego się niepamiętaiącym 
mieysoa urodzenia i pochodzenia , na osnowie 
Opinii Rady Państwa 22 marca 1828 roknN a y- 
w y ź e y  potwierdzonej, ten Rząd Gubernialny 
oddał sądzenie o nim Sądowi Grodzkiemu i trzy- 
maiąo się i 4go Pnnktu teyże Opinii postanowił 
•wydrukować o tem ogłoszenie w gazetach o- 
bu stolic i w Knryerze Litewskim. Z przymio
tów  zaś pomieniony Nadzieyko wzrostu 2 ar
szyny 6 wierszkow, twarzy czarniawej podłu- 
gowatey włosy na głowie ciemne, a na wąsach i 
brodzie światło-rnse, oczy błękitne, nos podłu- 
gowaty. Jnnii 22 dnia i 8 5 o roku.

Sekretarz i Kawaler Tadeusz Afanasiew*
Kollegski Regiestrator Józef Klnkowski.

1 Od Litewsko-Grodzieńskiego Gubernial- 
nego Rządn ogłasza się, iz podług wyznania wzię
tego toteyszey Gubernii w Brzeskim Powieoie 
za nieioienie piśmiennego świadectwa Nikinki* 
tia, że iest z nieprawego łoża zrodzony w mie-

ście Moskwie z dziewki Maryi Jegorowny, na 
osnowie Opinii Rady Państwa 22 marca 1828 
roku N a y w y ż e y  potwierdzonej zbieraią się 
potrzebne wiadomości, a niezależnie od tego po
dług postanowienia tego Rządu Gnbernialnego 
postanowiono wydrukować obwieszczenie w ga
zetach obu stolic i w Knryerze Litewskim. Z 
przymiotów zaś ten Nikinkin wzrostu 2 arsz. 
41 wiersz., twarzy okrągławey ozarniawey n ie 
co ospowatej, włosy ruse, oczy błękitne, nos 
umiarkowany zaostrzony. Lipca 22 dnia i 85o r.

Sekretarz i Kawaler Afanasiew.
Kollegialny Reiestrator Józef Klnkowski.

O b w i e s z c z e n i e .
Za Rozkazem JEGO IM PERATORSKIEY 

MOŚCI.
1 Sędzia Ziemski Powiatu Krzemieniec

kiego rozbiór fortuny J W .  Kaietana Korybutt 
Daszkiewicza byłego Chorążego powiatu Stard- 
konstantynowskiego, na mocy tiekretu  Sądu Głó
wnego Wołyńskiego Departamentu Cywilnego ro
ku 1829 dnia 7 marca zapadłego, na gruncie 
dóbr wsi Kotiuźyniec powiatu Starokonstanty- 
nowskiego skutkuiąc, stosownie do rezolucji pod 
dniem 22 grudnia tegoż roku nastąpionej, obwie
szcza kredytorów i pretensorów do massy rozbio
row ej J W .  Daszkiewicza ubiegających się, oraz 
debitorów teyże massy, iż termin ostateczny sta
wienia się w Sądzie Rozbiorowym oznaczony, 
iest na dzień dwunasty września 18З0 roku, na 
którym niestawiący się kredytorowie lub pre- 
tensorowie podlegną ogłoszeniu upadku, a dębi- 
torowie rygorowi zaoczności. Dan w Kotiużyń- 
cach dnia 22 grudnia 1829 roku.

Sędzia Ziemski powiatu Krzemienieckiego 
Sobieszczański.

Zgubiona tabakiera..
1 Zgubiona została tabakiera czworogrania

sta 2 kamienia zielonego przezroczystego z roz- 
maitemi odmianami, z szarnirem metallowym wy- 
złacanym; ieśliby ią kto znalazł, właściciel upra
sza o złożenie w Redakcji Kuryera Litewskie
go, a oddawcę tey tabakiery, przyrzeka wyna
grodzić.

Wolno drukować, Poliomeyster Chrząstowski.

U w i a d o m i e n i e *
1 Niźey podpisany uwiadamia, iż W roku 

idącym i 8 5 o iulii 7go nabył prawem wie- 
czystem dom w mieście Wilnie pod N. 675 po
łożony od W W .  Panów Okrasimskich Sędziów 
Granicznych powiatu Wileń. , do którego po 
przyznaniu prawa w sądzie Głłnym Wileńskim 
intromitowałem się, dla lepszego więc swoiego 
bezpieczeństwa, aby uwiadamiaiący nie był przez 
kredytorow tychże W W .  Okrasimskich turbo- 
wany niniejszą awizacyą ogłaszam. 18З0 iulii 
21 dnia. W u lf  Mowszowicz Glazstcyn.

Wolno drukować.Poliomeyster Chrząstowski.

1 Niżey piszący się opiekunowie córek ma
łoletnich zeszłego JW . Rudolfa Hrabi Tyzen- 
bauza Pnłkownika artylleryi konney W ojsk  
Polskich znalazłszy w dobrach niedawno zmar
łego dziedzica Byteniu zwanych , w  Gnbernii 
Grodzieńskiej Powieoie Słonimskim położonych, 
fabrykę sukienną od kilku lat zaprowadzoną 
w  porządnych murowanych domach ulokowa-



s ą  z asortymentami gremplowemi kompletnie 
znąydoiacemi się w licibic eześoia, sprowadzo* 
nemi przed dwóma laty z Niderlandów, z szer- 
tyszami do postrzygalniow i dalszemi potrzeb- 
nemi maszynami.Warstatow tkalnych inż w dzia
łania e 4 , z porządkami w nayświezszem urządze
niu zza granicy wychodzacemi, wszystko silą wo
dy przez motor odbywa się, z mayslrami zagraui- 
cznemi i ludźmi własuemi do sta pięciudiiesiąt 
osob liczacemi się a do robot tey fabryki u- 
Sposobionemi, ъ tym zakładem całym postano
wili opiekunowie albo całkowicie tę fabrykę 
życzącemu nabyć, odstąpić , albo na lat kilka
naście wypuścić w dzierżawę za umówiony ce
nę. Można będzie traktować od następnego sep- 
Łetubra 18З0 po obeyrzeniu tey fabryki przez 
kontrahenta, który nie doświadczy trudnośeiow, 
owszem zriaydzie wszelkie ułatwienie przy tey* 
że fabryce; w temże mieyscu znaydaie 8>ę far» 
bieruia, folusz, rnmarnia zimowa, słowem wszy
stkie obiekta które się ściagaia do potrzeby i 
porządku fabryki. Przy uiey są maystrowie, 
stolarze , tokarze > slosarze kowale , bereł nikt, 
usposobieni do naprawy zepsucia się iakiek bądź 
maszyn; ta fabryka exystuie w końcu miaste
czka Bytenia w którym wszelkich produktów 
do żywności za tanią cenę dostać można, przy- 
tęm w umowie o fabrykę kontraktuiący może 
sobie zawarować pewną ilość drzewa^ na opał, 
a zdatnego do robienia , i przerabiania popsu
tych maszyn, węgli dla ko walów i slosarzow, 
lakowe dostarczenia mogą bydź zapewnione 
kontraktem w każdym roku i policzone do o- 
gólney summy za odstąpioną fabrykę takową. 
Datfc w Wilnie r. i 8 5 o maia 7 dnia.

Konstanty Hrabia Tyzenhaaż P.W .P.
W . Pasławski R. R. S. iako opiekun.

W olno drukować,Policmeyster Cbrząstowski.

S ądy  Exdywizorskie.
1 Sąd Taxatorsko-Exdy wizorski nad fun

duszami zeszłego Marszałka Karoickiegp usta
nowiony, interessowauyuh zawiadamia, że czyn
ność swoię ukończył, na dopominki niestawa- 
iących amissya zakreślił , "w dniu 26 czerwca 
i 8 5 o roku wyrok swóy w obecności kredy to
rów i pretensorów zeszłego Marszałka Karnic- 
kiego ogłosił, niezaprzestającym na tymże wy
roku apellacye w Sądzie Ziemskim Wileyskitn 
w czasie prawami przepisanym założyć dozwolił.

Ignacy Brzozowski Exdy-wizor i Kawaler.
Józef Wysocki Exdywizor.
Antoni Rusiecki Exdywizor. 1

1 Sąd Taxatorsko Exdy wizorski na fol
w ark  Deynów w Picie Oszmian. i dalszy fan* 
dusz po Sędzia Grodz. Oszm. Kazimierzu i 
Annie Sulistrowskich remissą Ziemską Ormian, 
r .  1800 iunii 2 przeznaczony ; na zjezdzio d. 
16 2 o lii tegoż roku między iunemi właściwe- 
mi wyrokami dozwolił wierzycielom przy po
zwania do tego Sądu interessowanych w spra
wie takowej osob, a między temi JP P , Kosso-

budzkicb , którzy po oświadczeniu fol w atka 
Deynowa w exdywizyą od iedrifgo A$exandra 
Sulistrowskiego syna mimo troyga potomstwa 
debiturow, i 5 osob poddaney ludności bez zie
mi kapili, a termin ila oczywisty rozbior spra
wy (1. 6 oktobra teraźu. r. i dla niedostatku 
mieysca w Deynowie i utrzymania Sądu tak z' 
messy dehitorow iako i przez wierzycieli, do 
miasta Ptgo Uszmiany odroczył ; aby więc in
teresowane w tym processie strony pod stra
tą pretensyow na wyrażony termin stawały, 
ostrzega. i 8 5 o r. 21 mlii,

Karol Czernicki Sędzia Ziem. P tu  Oszm. 
Exdywizoi\

Jozefat Łunkiewioz Sędzia Grodz. Exdy- 
wizor.

Józef Zawadzki Pisarz Grodzki Oszmian. 
i Exdywizor.

P r e n u m e r a t a .
Od dnia 1 miesiąca lipca, zaczęła się prenume

rata półroczna na Gazetę Kuryersi Litewskiego. Ce
na zw yczayna: z przesyłaniem pocztą rubli sr. 7.

Półroczna bez przesyłania pocztą rub. 4 kop- yo.
Kwartałowa od dnia 1 lipca do dnia 1 paździer

nika na m ie y sc u ......................... rub. 2 kop. 25 .

Numer V Ity  Dziennika Wileńskiego г. і 85о, 
wyszedł d.2i ttpca. Zawieja następujące mnterye:

Po ch w ała  n a u k  p r z e z  C h r y s ty a n a  G a r v e  p rzekład  T a d e u 
sza E l iasnew icza .  (D okończen ie )-  — W y p r a w a  C esarza  K aro la  
V g o .  p r z e c iw  A lg ie row i .  — P odróż  do  C hą ide i  , obeyrtiując* 
z w ie d z e n ie  Bassory  , B agdadu  i t. d. o d b y ta  w  1827 ro k u  
p rzez  R o b e r t a  Mignan — S t a ty s ty k a  ce ln ieyszych  r e l ig iy  na 
ku li  z i e m s k ie j .  —  L u d n o ść  osad kom pan i i  r o s s y y s k o -  a m e 
r y k a ń s k i e j  —  P a m ię tn ik  Ż ó łk iew sk iego  W .  H .  K . — O d a  do 
J W .  C h ra p o w ie k ie g o ,  z oko l iczności  g r a n y c h  jego  staraniem, 
k o n c e r tó w  na żysk  ubog ich  p rz e z  A m ato ró w .  — Uo JP .  J ó z e fy  
P rz e c i sz e w sk in y ,  z okoliczności  g r a n y c h  na sk rz y p c a c h  kona  i - 
t ó w ,  na d o cbod  T o w .  D ó b r .  w g ron ie  A m a to ró w .— S o n e t .  •— 
D o  Cesi  w d z ień  ro k o w in .— Do Adolfiny w  dzień- imienin .  — 
D o JP.  Józ e f j  P rz ec isze w sk in y .  —Ż aL — P ow aby  nas g u b ią .— D o 
Cesi ,  Sonet  —W i s k ,  w ie rsz  do "W . .f.-4-  O  handlu  Ś w ia ta  ca łego  
W la tach  o s t a tn i c h .—O pisan ie  r y s u n k ó w  do  a r t y k u ł u  o s tu d n ia c h  
a r t e z y j s k i c h . —D odatek  o s tu d n ia c h  a r t e z y j s k i c h .  P rz y k ład :  ja
kie k o rz y śc i  można sp o ty k a ć ,  w r o b ie n iu  na nie w y d rą ż e ń .  —
O jedwabiu uprawianym 1 rozmatywanym  w zakładzie o b y w a
tela kaukazkiego P. R ebrow a.— W yją tek  z listu P. R ebrow a.  — 
W yją tek  z rapportu  urzędnika m inisteryutn  skarbu.—O naw o
zach, wyciąg z rozpraw y JP  Pellefort-Jaunac, czy tane j  na posie
dzeniu Tow. roln. w y ż sz e j  Garonny.—- Rozkrzewienie h e rb a ty  
w  Brezylii.  — Indigo i cukier  w Indyach wschodnich^ jako n a j 
ważniejsze  produkta  handlu angielskiego.— Tartaki parowe.— 
Sposób zapobieżenia fe rm entow aniu  siana wilgotnego złożonego 
w stogi.— Sposób przechowywania  zboża podług Galla .—N atu
ra lny  barom etr .—Oley słonecznikowy.—Kit do chemicznych ap« 
paratow.—N owy stosunek do robienia prochu, k tó ry  się za ude
rzeniem zapala.—Ulepszenia w karycie p a ro w e j  Gurneya.—No
wy atrament sympatyczny. — Nowy sposób robienia kryształu  
białego, podobnego do porcellany — Posiedzenia Cesarskie j  Aka
demii nauk s tpe te rsh .—- Nadzwyczajne posiedzenie T  o w a r z y- 
s t  w a Królewskiego Warszawskiego Przyjaciół nauk z powoda 
przybycia  Barona H u m b o ld ta —Prospekt n34słóvrnik encyklope
dyczny.—Spis przedmiotów Encyklopcdyi polskiey x l i te ry  A.— 
Starodawne zabawy georgiańskie.— Ludożercy  w C h in a c h .— 
Rękopism towarzystwa C o c m a n n e n - G d d e . — O d k o p y w a n i e  
starożytności rzymskich: w San ta -M ana .  — Za bramą rzymską 
P ia> — w T o u rn ay .—Słowniki chińskie; P. Medhurst  dya lek tu  
fokieńskiego, doktora Morisson dya lek tu  Kantonskiego.—Pulso- 
m e t r .—Starożytności egiptskich zabronienie \vywozu, — Portre
t y  Sechonchisa i Roboama.—W iatr  Sirocco w K alab ry i .— F o 
rum  Adryana w królewstwie Niderlandzkiemu— Zegarek słone
czny kieszonkowy.—Historya  stanów amerykańskich.—Rada rol
nicza we F r a n c j i  wznowiona — W у danie rękopismu L is tów  M ar
ka Aureliusza.—Nowe urządzenie  Akademii ipedyczney w P a r j -  
i u .— List  doktora Zibolda z podróży.—Solne i ogniowe studnie  
w  Chinach.— R yc iny  pamiętnik. Żółkiewskiego W .  H. K.— Do 
a r ty k u łu  o studniach a r tezy jsk ich .  Karta  topograficzna dep, 
półn. F r a n c j i ,  Narzędzia do w iercenia  siudeń a r tezy jsk ich .


